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Geografia
polskiego handlu

Gorączka targowa rośnie niezależnie od codziennych sko­
ków temperatury w pawilonach. Ta atmosfera rozmow jest 
dosyć niewymierna, bo mc odzwierciedlają jej w pełnFpod­
pisane juz umowy. 1 J p ywTo jest normalne na .Tar­gach. Trzeba pamiętać, że tyl­ko część kontaktów, nawiąza­nych na MTP, czy innych tego typu imprezach, przynosi szyb kie rezultaty w postaci umów targowych.Rozmów tych jest sporo. Tak np. centrala „Ciech” ob­służyła już ponad stu przy­szłych kontrahentów wśród których licznie reprezentowa­ni są przedstawiciele wielkich koncernów chemicznych. U- mów handlowych natomiast centrala podpisała niewiele, choć wysunęła się obecnie na pierwsze miejsce. Ostatnio zo­bowiązała się wyeksportować do Argentyny większą partię sody kalcynowanej, elektrody węglowe do Szwecji oraz barwniki i farmaceutyki do kilku innych krajów. Centra­la prowadzi rozmowy z od­biorcami z 17 krajów.

Kilka większych umów ekspor­
towych podpisaliśmy także na na-

Związku Radzieckiego spro­wadzimy kombajny węglowe i
(Dokończenie na str. 2)

sze produkty rolno-spożywcze. 
Sprzedaliśmy jagody, czarne po­
rzeczki i kompot agrestowy do 
Anglii, słód, pulpę, kompoty i 
dżemy do NRF, króliki mrożone 
i kurki — do Szwajcarii, kalafio­
ry do CSRS. NRF otrzjrma także 
z Polski wyroby z wikliny, a 
CSRS — papier gazetowy.

W geografii naszego ekspor­
tu przoduje na razie NRF, Fin 
landia, Argentyna, Austria i 
Belgia, na dalszych miejscach 
jest CSRS, Dania, Szwajcaria 
i Anglia.Równocześnie podpisujemy szereg kontraktów na import do Polski. M. in. otrzymamy z CSRS prasy hydrauliczne dla kombinatu w Olsztynie, ze
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organów I— umocnienia roli

nrojekt 
Narodo-

nia i ograniczeni i ilości prze­pisów. Komisja uchwaliła pro­jekt omawianej ustawy wraz z kilkoma poprawkami. (PAP)

Burza na Bałtyku

Komisja sejmowa przyjęła projekt ustawy 
zmieniającej ustawę o Radach Narodowych

Sejmowa komisja spraw wewnętrznych rozpatrzyła prze­
dłożony " " ‘ ~Sejmowi
ustawy zmieniającej ustawę 
wych.

przez Radę Państwa

Projekt ustawy wprowadza 
do przepisów z 1958 r. zmiany 
dotyczące:

— wieloletniego planowania 
w Radach Narodowych niż-
szych stopni;

— rozszerzenia 
go utrwalenia

i ustawowe-
---------- uprawnień 

koordynacyjnych Rad Naro-
dowych w stosunku do nie- 
podporządkowanych im przed­
siębiorstw, zakładów i insty­
tucji;

Wizyta szwedzkich 
okrętów wojennychNa zaproszenie szefa Sztabu Generalnego WP gen broni Jerzego Bordziłowskiego 13 bm. przybywa z wizytą do Gdyni zespół okrętów Królew­skiej Marynarki WojennejSzwecji.Goście szwedzcy spędzą Polsce kilka dni i zwiedzą in. Warszawę. (PAP) w m.

przedstawicielskich w syste­
mie Rad Narodowych, a więc 
roli sesji i komisji rad;

— umocnienia pozycji rad­
nego;

— ustawowego uregulowa­
nia oozycji zjednoczeń przed­
siębiorstw terenowych w sy­
stemie Rad Narodowych.W dyskusji podkreślono, że w myśl nowych przepisów wzrasta rola Rad jako koor­dynatora całej działalności gospodarczej na ich terenie.Komisja uznała, że praca społeczna w Radach powinna odbywać się w zasadzie poza godzinami pracy zawodowej.Posłowie wskazywali także, że poważnym utrudnieniem pracy Rad jest nadmierna ilość i szczegółowość przepi­sów. Dlatego postulowano przyspieszenie prac, jakie pro­wadzi się w Urzędzie Rady Ministrów w celu uproszcze-

Wilson przybył 
ćo Moskwy

na^za Polaka calaPląkna

Bawiący z oficjalną wizytą w ZSRR przywódca brytyj­skiej Partii Pracy Harold Wil­son opuścił w czwartek rano Leningrad po jednodniowym pobycie w tym mieście udając się do Moskwy. W stolicy ZSRR przeprowadzi on dalsze rozmowy z politykami radziec kimi.Podczas swej drugiej wi­zyty w Leningradzie (po raz pierwszy Wilson był w tym mieście w 1954 r.) przywódca L.abour Party wiele słów uzna nia poświęcił rozmachowi bu­downictwa mieszkaniowego w tym mieście. Jak wynika z cyfr przytoczonych przez prze wodniczącego Rady Miejskiej Leningradu. Isajewa, od czasu ostatniego pobytu Wilsona, w Leningradzie zbudowano tyle mieszkań, że mogłaby się w nich pomieścić cała ludność brytyjskiego miasta Liver- pcol.Wilson podczas zwiedzania miasta przybył również na po­kład legendarnego krążowni­ka ,,Aurora”, o którym wyra­ził się, że odegrał on decydu­jącą rolę w historii świata.
PAP

Pod tytułem „Burza na Bałtyku wokół floty atomowej** 
dziennik „New York Herald Tribune” zamieszcza artykuł, 
w którym analizuje sytuację w krajach skandynawskich 
w związku z projektemo prezydenta Finlandii Kekkonena 
w sprawie utworzenia strefy bezatomowej krajów Europy 
północnej.Można się było spodziewać, że nuklearne uzbrajanie Nie­mieckiej Republiki Federalnej — pod płaszczykiem „wielo- państwowych sił nuklearnych NATO” — wywoła opory i kontrakcje —stwierdza dzien­nik.
Do poprawy sytuacji nie przy­

czyniło się oczywiście oświadcze­
nie Waszyngtonu, iż byłoby rze­
czą bardzo dogodną ukrywanie 
we fiordach norweskich (bez po-

posażonych broń nuklearną

Zakończenie zjazdu 
badaczy KosmosuW środę 12 czeiwca zakoń­czyły się trwające od 2 bm. obrady VI Zgromadzenia Ogól nego Komitetu Badań Prze­strzeni Kosmicznej — Cospar.Na sesji plenarnej dokona­no wyboru nowych władz Cospar. Prezydentem tej or­ganizacji został ponownie prof. Maurice Koy (Francja), wiceprezydentami — prof. 

Anatol Błagonrawow (ZSRR), i Richard Porter (USA). Człon kiem Biura tej organizacji Wybrano m. in. prof. Włodzi­
mierza Zonna (Polska). (PAP)

Siedlęcin — duża wieś położo­
na na Ziemiach Zachodnich o 3 
km od Jeleniej Góry nad rzeką 
Bóbr. Prócz pięknego położenia 
Siedlęcin posiada ciekawe za­
bytki. Są to kościół z XV w. 
przebudowany następnie w XVIH 
wieku oraz dobrze zachowana 
gotycka wieża mieszkalna niegdyś 
była w niej stanica rycerska. Na 

zdjęciu: fragment Siedłęcina.
CAF — fot. Uchymiak

Z obrad Komitetu 24

PRZYPOMINAMY, ŻE...

Zwiększenie podatków 
we FrancjiPo wielogodzinnej debacie w środę Francuskie Zgroma­dzenie Narodowe przyjęło rzą dowy projekt zmian w budże- cie francuskim na rok 1963. 2a projektem głosowało 270 deputowanych, a przeciwko 163, w tym deputowani komu­nistyczni i socjalistyczni.Uchwalony projekt przewi­duje znaczne zwiększenie po­datków przy równoczesnym Umniejszeniu subwencji na Ochronę zdrowia i oświatę.PAP

Podczas środowego posiedzę nia Komitetu 24 państw do spraw likwidacji koloniali­zmu przemawiał delegat ZSRR, W. Brykin, który za­proponował umieszczenie spra wy Rodezji południowej na porządku dziennym odbywają cej się obecnie specjalnej sesji Zgromadzenia Ogólnego NZ. Delegat radziecki sugerował również, by Komitet zwrócił uwagę Rady Bezpieczeństwa na sytuację w Rodezji połud- niowei. która stanowi zagro­żenie dla pokoju w Afryce.Delegat W. Brytanii. C. King, wystąpił przeciwko tym propozycjom.Na wniosek delegata Sierra Leone, dalszą dyskusję nad propozycią radziecką odłożo­no do czwartku.

Katastrofy i wypadkiW silnej mgle, jaka zaległa w nocy z środy na czwartek nad Konałem La Manche, do­szło do zderzenia statku pa- namskiego „Carmen” ze stat­kiem tureckim .Sadyk-Zade”. Wynik zderzenia okazał się tragiczny dla statku „Car­men”, który poszedł na dno Utonęło przy tym 2 maryna­rzy.Tej -samej nocy zderzyły się statki: grecki i angielski, któ­re utrzymały się jednank napowierzchni lowane do tów.W Japonii
i zostały odho- okolicznych por-w kopalni węglaw pobliżu miejscowości Kita- Ibaraki na głębokości 2.300 m zaczął się wydobywać gaz. Za­nim podieto konieczne środkiostrożności górników po-niosło śmierć.Trzy katastrofy lotnicze miały miejsce w środę wie­czór w Norwegi:. Dwóch lot­ników zginęło w wyniku roz­bicia się samolotu belgijskie­go. który uczestniczył w ma­newrach NATO, jakie o ibv- wają się w Północnej Norwe­gii. Samolot belgijski wpadł do jeziora i podczas akcji ra­towniczej utonął z kolei heli­kopter norweski. Jego załogę udało się. uratować. (PAP)

już JUTRO, W SOBOTĘ, o godzinie 19 
odbędzie sięw Domu Kultury w Wolsztynie

WIELKI KONCERT
Poznańskiego Chóru Chłopięcego

pod dyrekcją JERZEGO KURCZEWSKIEGO 
inaugurujący cykl koncertów w naszym woje­
wództwie, organizowanych przez WKZZ i redakcję 

„Głosu Wielkopolskiego”.

Rumuńsko - jugosłowiańska 
hydroelektrownia na Dunaju

W Bukareszcie zakończono rozmowy między delegacjami 
Rumunii i Jugosławii w sprawie wspólnej budowy zapory 
i elektrowni na Dunaju w .okolicach Żelaznych Wrót.Przewiduje się wybudowa­nie 2 elektrowni produkują­cych rocznie łączni? 10,7 mi­lionów kwh energii elektrycz­nej tj. tyle, ile obecnie pro­dukuje energetyka każ.dego z zainteresowanych krajów z osobna. Jednocześnie powsta­nie ogromne jezioro długości 200 km. dzięki któremu wody Dunaju pod Belgradem pod­niosą swoje lustro o około 4 metrów, dzięki czemu do sto­licy Jugosławii docierać bę­dą jednostki morskie o wy­

porności do 5 tys. ton. Prace przy budowie podjęte zostanę w połowie roku przyszłego, a zakończone w 1971 roku. Ich ogólny koszt wyniesie około 400 milionów dolarów.
Gwałtowna burza 

w Delhi

Ze sportu
13:1 wygrała Legia

Rozegrane wczoraj zaległe spot­
kanie bokserskie o mistrzostwo 
I ligi pomiędzy Legią (W-wa a 
Hutnikiem (N. Huta) zakończyło 
się zwycięstwem wojskowych 
13:7 (Pięściarze Legii mieli już 
zapewniony tytuł mistrza Polski.W

W środę w godzinach wie­czornych nad stolicą Indii przeszła niezwykle gwałtow­na burza połączona z grado­biciem. która trwała aż 17 go­dzin. W mieście spadło w tym czasie 90 mm deszczu na 1 cm2.Zarówno w samej stolicy jak i na przedmieściach za­notowano olbrzymie straty materialne. Wiele dzielnic miasta i około 30 okolicznych wsi położonych na niższych terenach znalazło się pod wo­dą. 2 tys. osób pozostało bez dachu nad głową.

statków i okrętów NATO. Jest 
rzeczą zupełnie logiczną, że pre­
zydent Kekkonen oraz Rosjanie 
zastanawiają się, czy te okręty 
nie znajdą się ostatecznie na wo- 
dach Bałtyku pod dowództwem 
kapitanów zachodnioniemieckich, 
którzy będą mieli możność, nie 
pytając nikogo, wystrzeliwać ra­
kiety z głowicami nuklearnymi.„New York Herald Tribu- ne" zaznacza dalej, że prezy­dent Kekkonen wygłosił swe przemówienie wkrótce po wy­sunięciu przez premiera Chru- szczowa propozycji, by basen Morza Śródziemnego został proklamowany strefą bezato­mową.

Dziennik przedstawiając następ­
nie stanowisko poszczególnych 
państw podaje, że Szwecja odrzu­
ciła propozycję prezydenta Kek- 
konena.

Minister spraw zagranicznych 
Norwegii Halvard Lange oświad­
czył, że Norwegia nie zamierza 
wprowadzać broni nuklearnej do 
swego systemu obronnego. (PAP)
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Wodociąg dla Poznania
W pobliżu Poznania nastąpiło 

w środę wmurowanie aktu erek­
cyjnego pod budowę nowego wo­
dociągu dla miasta. Oddanie do 
użytku pierwszego etapu budowy, 
przewiduje się w roku 1966 w 
stulecie założenia najstarszych w 
Polsce wodociągów poznańskich. 
Projekt nowego wodociągu opra­
cował inż. mgr Adam Marunie- 
wicz.

Plac Jana XXIII 
w Rzymie

Rada Miejska Rzymu podjęła 
uchwałę w sprawie uwiecznienia 
pamięci „papieża pokoju’', Jana 
XXIII, poprzez nadanie jego imię 
nia jednemu z największyęh pla-
ców stolicy Włoch, Zgodnie z tą
decyzją, dotychczasowy plac San- 
Giovanni, tradycyjne miejsce wie 
ców i manifestacji postępowych 
organizacji włoskich, będzie od­
tąd nosić nazwę „Plac Jana 
XXIII”.

„Rekord” policyjny
Pomocnicza policja zachodnio- 

berlińska osiągnęła liczebność 
5000 osób — jak wynika z infor­
macji senatora Albertza. Jeśli do­
dać do tego 20,000 policjantów re­
gularnych formacji, okazuje się, 

, że jeden policjant przypada w
Berlinie zachodnim na 37 miesz- 

' kańców. Jest to „rekord” nigdzie .
na świecie nie osiągnięty. I



Dwie opinie 
premiera Kanady Przemawiając w kanadyj­skiej Izbie Gmin premier Le­ster Pearson powitał p zado­woleniem zapowiedź rozmów na wysokim szczeblu między trzema wielkimi mocarstwami na temat zakazu doświadczeń nuklearnych.Jednocześnie odpowiadając na pytanie jednego z posłów, czy rząd kanadyjski w związ­ku z zapowiedzianymi w Mos­kwie rokowaniami nie zrezy­gnuje z wyposażenia swej ar­mii w broń nuklearną, pre­mier Pearson oświadczył, że Kanada wypełni zobowiąza­nia, które podjęła „w imię zbiorowego bezpieczeństwa i własnej obrony’’. (PAP)

Przed wizytą Kennedyego 
w RzymieW dobrze poinformowanych kołach amerykańskich w Rzy­mie mówi się, że prezydent Kennedy w ramach swej wi­zyty po Europie, podczas któ­rej zamierza odwiedzić NRF, W. Brytanię i Włochy, przy­będzie do Rzymu 30 czerwca 

w godzinach popołpdnio- wych. Spędzi on tam 2 dni, przeprowadzając rozmowy z czołowymi politykami wło­skimi. Kennedy zamierza rów nież spotkać się z nowym pa­pieżem, który najprawdopo­dobniej zostanie już do tej pory wybrany. Jak wiadomo konklawe kardynałów zbiera się 19 czerwca br.W Rzymie bawi sekretarz prasowy Białego Domu, Salin- ger, w ramach drugiej podró­ży po Europie, podczas której przygotowuje program wizyty prezydenta USA w wyżej wspomnianych krajach. (PAP)
Geografia polskiego handlu

Dokończenie ze str. 1urządzenia wiertnicze, w Nor­wegii kupiliśmy butanol, a w Holandii — emulgatory.
W wartości dotychczaso­

wych umów importowych 
przoduje obecnie Czechosło­
wacja przed ZSRR i NRD. W 
dalszej kolejności jest Holan­
dia i Norwegia.

GOŚCIE TARGOWI
Zwiedzająca Wielkopolskę dele­

gacja Komisji Planowania przy 
Radzie Ministrów NKD, z dyrek­
torem departamentu handlu za­
granicznego w tej Komisji p. dr 
Siegfriedem Tzscherpe — zwiedza­
ła 12 bm. tereny targowe.

12 hm. również powitano tu­
taj delegację rządową Burmy. Na 
jej czele stoi dyrektor generalny 
ministerstwa handlu — p. U Ba 
Gale.

Od wtorku przebywa też w Po­
znaniu p. Mario Pastega Lando, 
konsul koordynator komisji do 
spraw uczestnictwa Republiki 
Urugwaju w targach i wystawach 
międzynarodowych.

SPOTKANIE
POLSKA — BRAZYLIATym razem nie w... piłce nożnej, lecz w rzeczowej roz­mowie przedstawicieli handlu zagranicznego obu krajów. Jest to pierwsze z cyklu licz­nych kontaktów, jakie ma na­wiązać z wystawcami Polska Izba Handlu Zagranicznego.Na spotkanie to przybyli m. in. attache handlowy Brazylii 

p. Jose Antonio de Sa Netto oraz p. Wolney Rodrigues Ra- belo, który przemawiał w imieniu gości. Stronę polską re
Dramatyczna debata 
gabinetu Macmillana

W środę odbyło się dwugo­dzinne posiedzenie gabinetu brytyjskiego w związku z afe­rą b. ministra Profumo. Zda­niem kół politycznych — pisze Agencja Reutera — premier Macmillan zdołał otrzymać poparcie członków gabinetu przed zbliżającą się burzliwą debatą w parlamencie.Była to jedna z najbardziej dramatycznych debat gabine­tu premiera Macmillana. ।PAP
Dzisiejszy serwis informacyjny 

opracował Mieczysław Kaliński.

Zbiornik retencyjny na Warcie 
„bezpiecznikjenT* przeciwpowedziawym

Z Prezydium WSł^ w Poznaniu

Podstawowym elementem ogólnych założeń Rozwojowych 
naszego województwa, a także Poznania jest gospodarka 
wodna. Uporządkowanie tej dziedziny, zrealizowanie pew­
nych niezbędnych inwestycji i wykonanie prac regula­
cyjnych stanowi zasadniczy warunek postępu w rolnictwie 
i przemyśle, w nowoczesnej urbanizacji i gospodarce ko­
munalnej, Sprawy te są przedmiotem stałej troski naszych 
władz wojewódzkich i miejskich.

Wykrycie zamachu 
na prezydenta WenezueliPrezydent Wenezueli, Betan court, który — jak wiadomo — prowadzi dyktatorską poli­tykę, w przemówieniu radio­wo-telewizyjnym wygłoszo­nym w nocy z środy na czwar tek, oświadczył że władze bez pieczeństwa kraju wykryły zamach na jego życie. Zama­chowcy podłożyli ładunek dy­namitu w pałacu arcybisku­pim w miejscowości Ciudad Bolivar, gdzie Betancourt miał zatrzymać się podczas podró­ży po kraju.Wykrycie nowego zamachu na prezydenta, który już kilka krotnie uchodził cudem z ży­ciem, stało się pretekstem do kolejnej fali aresztowań. Ak­cja aresztowań wymierzona jest jak zwykle w pierwszym rzędzie przeciwko członkom Komunistycznej Partii Wene­zueli, która działa nielegalnie i walczy przeciwko dyktator­skim rządom Betancourta.Jak wynika z ostatnich do­niesień. aresztowano również wielu członków lewicowego ruchu rewolucyjnego, który również działa w1 * * * * * podziemiu.

GŁOS WIELKOPOLSKI redagu­
je ~ Kolegium. Adres redakcji:
Poznań, ulica Grunwaldzka 19.
Centrala tel. 611-21 łączy wszyst­
kie działy. Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe
PSW „Prasa”. Druk: Zakłady
Graficzne im M Kasprzaka. P-4

prezentowali przedstawiciele departamentu traktatów Mi­nisterstwa Handlu Zagranicz­nego, urzędnicy PIHZ oraz naszych central handlowych.
Brazylijczycy wykazali duże za- 

ińtercsowanic wymianą z Polską. 
Na MTP przybyło po raz pierw­
szy aż ioo firm brazylijskich. 
Podczas spotkania goście nawią­
zali kontakt z 6 naszymi centra­
lami, które mogą im dostarczyć 
potrzebnych towarów. Oczywiście 
Brazylijczycy liczą »a wzajem­
ność, stąd tak liczny udział Kii 
wystawców' na MTP.

DZIEŃ NRFŚroda była dla wystawców z NRF ich Dniem Narodowym na MTP. Z tej okazji odbyło się przyjęcie, na które przy­byli m. in. wiceminister han­dlu zagranicznego Józef Ku- tin. prezes PIHZ Antoni K. 
Adamowicz oraz liczni przed­stawiciele sfer handlowych i przemysłowych.

W imieniu wystawców przemó­
wił dyr. Heinz Hufnagfrl, który 
podkreślił stały wzrost wymiany 
towarowej z Polską. W eiągą 12 
lat polski eksport do NRF wzrósł 
niemal czterokrotnie, w tym sa­
mym czasie import z Republiki 
Federalnej zwiększył się ponad 
trzykrotnie. Ponadto ostatnio pod 
pisano nową trzyletnią umowę 
handlową, która zakłada dalszy 
znaczny wzrost wzajemnych 
obrotów. Dyr. Hufnagel zapew­
nił, że nasi partnerzy z NRF po­
czynią odpowiednie kroki, by za­
pobiec ewentualnym hamulcom w 
rozwoju tej wymiany.

WYMIANA Z IZRAELEMWystawcy z Izraela uczest­niczą w MTP po raz ósmy. I tym razem pokazali swoje tra dycyjne towary jak owoce cytrusowe, bawełnę, a także produkty przemysłu gumowe­go i metalowego, które są przedmiotem ich eksportu do Polski. W ciągu dwóch lat na­sze wzajemne obroty podwo­iły się. Ostatnio kupujemy w Izraelu rury ciągnione, wy­stawcy proponują także ba­wełnę.Podczas konferencji, w któ­rej uczestniczył I sekretarz ambasady Izraela — p. Szawit 
Schlomo, dyrektor pawilonu — p. I. Lewin poinformował dziennikarzy o uprzemysło­wieniu terenów’ Morza Mart­wego, gdzie buduje się obec­nie kombinaty wydobywcze soli potasu i bromu.

UWAGA RODZICE!

Organizatorzy MTP proszą 
rodziców o zakazanie dzieciom 
do lat 16 wstępu na tereny 
targowe bez opieki, Błądzące 
dzieci były juz przyczyną za­
mieszania i niefortunnych wy­
padków. (®s) , _

W zwiążku z tym. onegdaj odbyło się 'posiedzenie Prezy­dium WRN w Poznaniu z u- działem przewodniczącego Pre zydium Rady Narodowej m. Poznania Jerzego Kusiaka. Omawiano budowę zbiornika retencyjnego na Warcie oraz regulację koryta Warty na obszarze naszego miasta. W obradach — ze względu na ich ważność — uczestniczyli także: przewodniczący Cen­tralnego Urzędu Gospodarki Wodnej min. J. Grochulski, przedstawiciel Wydziału Eko­nomicznego KC PZPR J. Skrze kot oraz przedstawiciel Ko­misji Planowania przy Ra­dzie Ministrów i Centralnego Zarządu Dróg Wodnych.Budowa zbiornika retencyjr nego na Warcie uzasadniona jest kilkoma zasadniczymi względami. Chodzi m. in. 
o zlikwidowanie skutków po­
wodzi, która corocznie zalewa lub grozi zalaniem 100 tys. ha użytków rolnych. Brak zbior­
nika nie pozwala także na rea­
lizację wielu ważnych zamie­
rzeń melioracyjnych.Projektowany zbiornik re­tencyjny będzie więc pełnił rolę „bezpiecznika” przeciw­powodziowego. a nadto po­zwoli na rozdział wody zgod­nie z zapotrzebowaniem. Bę­dzie np. można dokonywać przerzutów wody przez Swedr nię do Prosny dla zaspokoje­nia potrzeb Kalisza lub — w celu nawodnienia użytków rolnych — do rzek Czarna Struga, Powa i Teleśzyna. Łą­czy się to również z potrze­bami Turka — Adamowa i tamtejszego przemysłu. Cho­dzi tu także o sam Poznań, który — nietrudno to do­strzec w okresie letnim — cierpi na brak wody, choć ma jej za dużo np. wiosną.Inna, ważna sprawa, to re­
gulacja koryta Warty w obrę­
bie miasta, co wiąże się z bu­
dową Trasy Chwaliszewskiej, a nadto z planami perspekty­wicznymi rozwoju komunika­cji i transportu wodnego w Polsce, które przewidują Wartę jako trasę żeglugową III klasy (obecnie V).Zamierzenia te, jako potrzeb

Tragiczna katastrofaW pobliżu miejscowości Ro- vigo w północnych Włoszech zdarzyła się tragiczna kata­strofa drogowa. Zginął w niej kierowca autokaru, a .37 osób odniosło poważne rany, (r)Dobre zbiory siana
Upały „dokuczają" uprawomKilkutygodniowe upały za­czynają nieco „dokuczać” u- prąwom, zwłaszcza w pół­nocnej części kraju,- Znajdu­ją się tam rejony, gdzie oa czterech tygodni nie spadła

Dwa zabójstwaTi listopada ub roku MO zo­stała zawiadomiona o zaginię­ciu 5-letniego Stanisława Tom 
czaka zam. w Gnieźnie przy ul. Marchlewskiego. Mimo in­tensywnych i długotrwałych poszukiwań dziecka nie udało się odnaleźć.Pod koniec kwietnia br. je­den z mieszkańców Gniezna przypadkowo dokonał maka­brycznego odkrycia znajdując 
w stawie, w pobliżu ul. Chu­doby zwłoki dziecka. Były to zwłoki zaginionego Stanisła­wa Tomczaka, przy czym sek­cja wykazała, że padł on ofia­rą zbrodni. Podejrzanym o do konanie morderstwa jest oj­ciec — Tadeusz Tomczak.Kilka tygodni wcześniej po­dobne przestępstwo zostało do konane w Łęku (pow. Ple­szew). Morderstwa dokonano na osobie 4-letniego Marka 
Ciemiaka. I w tej sprawie oo- deirzanym jest ojciec — Mi­
chał Cierniak. (ak) 

ne i realne, znalazły pełne po­parcie uczestników posiedze­nia z ramienia władz central­nych. Min. J. Grochulski m. in. powiedział: „Budowę zbiór 
nika retencyjnego uważam za 
słuszną, konieczną i pilną in­
westycję, której realizację 
należy rozpocząć z początkiem 
przyszłego planu 5-letniego”.

(zm)

Pierwszy numer 
„Kultury"Ukazał się już w sprzedaży pierwszy numer tygodnika „KULTURA”, w którym czy­telnicy znajdą artykuły i fe­lietony na tematy literatury i sztuki oraz stałe pozycje oma­wiające działalność radia, TV i filmu.

W numerze tym piszą m. in.: 
Tedeusz Różewicz (Newe wier­
sze).. Stanisław Grochowisk (re­
portaż z podróży po Polsce Po­
łudniowej). Paweł Hertz (Dzien­
nik lektury), J. A, Szczepański 
(„Uwagi o polskim współczesnym 
dramacie, filmie, repertuarze ’), 
L. R. Grzeniewski (z cyklu Mój 
kandydat do Nagrody Ministra 
Kultury i Sztuki — „Wihelma 
Szewczyka widzenie mądre i do­
ciekliwe”). Stanisław Zieliński i 
Lesław Bartelski piszą o książ­
kach Zbigniewa Załuskiego, 
Adolf Ciborowski — .Naczelny .Ar­
chitekt Warszawy o 18 latach 
stolicy i jej perspektywach ur­
banistycznych. Jan Gerhard — 
korespondencje z Paryża, Czesław 
Kałużny — („Nie ma złej dregi dc 
swej niebogi”), Wojciech Żu 
krowski, Janina Dziarnowska, 
Stefan Melkowski, Wacław Sad­
kowski (recenzje książkowe), 
Lech Pijanowski (..Telewizja mie­
dzy filmem a teatrem”), Stani­
sław Janicki (recenzje z filmu 
„Kiermasz”), Jan Szeląg, Zenon 
Kosidowski, Stanisław Grzełecki 
(felietony).

Rysunki Lecha Zahorskiego. 
Fotografia Lucjana Fogla i Wik­
tora Szostaka.

Premiera „Kleopatry”W nocy z środy na czwartek w nowojorskim kinie „Rivol;” na Brodway’u odbyła się premiera słynnego już z okre­su skandalicznej produkcji filmu amerykańskiego „Kle­opatra”. Sala pomieściła za­ledwie 5 tys. widzów pocho­dzących ze śmietanki nowo­jorskiej, podczas gdy tysiące młodych walczyło ze 100 poli­cjantami o możliwość wtarg­nięcia na salę. Bilety na pre­mierę kosztowały niebagatel­ną sumę: — 25—100 dolarów.Sam film, jak wiadomo, kosztował 40 min. dolarów głównie dzięki” aktorce, Eli­zabeth Taylor, która kilka­krotnie chorowała, przedłuża­jąc produkcję o wiele mie­sięcy. Pod koniec wybuchł skandal z głośnym romansem Elizabeth Taylor, która gra rolę „Kleopatry” z jej partne­rem. Richardem Burtonem.

kropla deszczu. Tylko dzięki dużej zawartości wilgoci w glebie — z okresu zimy, roś­liny nie ucierpiały zbytnio chociaż na zbożach jarych znać tu i ówdzie skutki dłu­giego skwaru. W ciągu ostat­nich 2 dni jednak przelotne, deszcze poprawiły sytuację w wielu województwach.- Na szczęście prognozy PIHM za­powiadają dalsze opady.Sianokosy i zabiegi pielęg­nacyjne na plantacjach roślin okopowych, to główne obecnie prace na wsi. Od lat nie było tak sprzyjających warunków dla sianokosów w woj. o1- sztyńskim jak obecnie. Najda­lej zaawansowane są tam pra­ce przy koszeniu traw w PGR-ach. Niektóre z gospo­darstw przystąpiły do zwózki traw. Średnią wydajność z na szacuje się tu na ok. 35 kwin­tali siana z pierwszego po­kosu. To wynik nie tylko do­brej pogody ale i /wiosennej pielęgnacji i naw.óżenia łąk.We wszystkich niemal PGR-ach i gospodarstwach chłopskich woj. koszalińskie­go zbiór ’ zwózka siana prze­biega szybko i sprawnie. Znacznie wyższa jest również wydajność z hektara w po­równaniu z ub. rokiem. (PAP)

Dzisiaj otwarcie 
II Spartakiady Wielkopolski

Tysiące młodzieży 
województwa poznańskiego 
no Stadionie im. 22 Lipca

Dzisiaj o godz. 12 nastąpi uroczyste otwarcie II Sparta­
kiady Wielkopolski na Stadionie im. 22 Lipca w PoznaniuTysiące najlepszych, sportow ców naszego województwa, chłopców i dziewcząt, zoba­czymy na bieżniach i zielonej murawie. Wielkie,. trzydniowe święto sportowe Wielkopolski będzie przeglądem dorobku na szego województwa w zakre­sie wychowania fizycznego, sportu i turystyki, stanowi je­den z przedostatnich egzami­nów przed centralną sparta­kiadą, która przewidziana jest na rok przyszły w Warszawie.Główne imprezy przez wszy stkie trzy dni odbywać się będą na reprezentacyjnym sta dionie poznańskim. Jedynie pływacy walczyć będą na Niestachowie, kajakarze na Jeziorze Maltańskim, a gim­nastycy w sali przy ul. Chwiał kowskiego.Program imprez sobotnich jest następujący:

Godz. 3 — Dalszy ciąg zawodów 
lekkoatletycznych na Stadio­
nie im. 22 Lipca,

— Dalszy ciąg zawodów w pod­
noszeniu ciężarów w sali przy 
ul. Marcelińskiej,

— Zawody gimnastyczne Wszyst­
kich klas w sali przy ul. 
Chwiałkowskiego:

Godz. 15 — Zawody pływackie na 
basenie przy ul. Niestachow- 
skiej,

— Dalszy ciąg zawodów lekko­
atletycznych na Stadionie irn. 
22 Lipca, .

— Dalszy ciąg regat kajakowych 
na Jeziorze Maltańskim,

— Dalszy ciąg zawodów gimna­
stycznych wszystkich klas w 
sali przy ul. Chwiałkowskiego, 

— Finałowe boje w podnoszeniu 
ciężarów w sali przy ul. Mar­
celińskiej :

Godz. 18.15 — Start honorowy do 
wyścigu kolarskiego na dystan 
sie 105 km dla licencji: I, II 
i III na Stadionie im. 22 Lipca:

Godz. 18.45 — Półfinałowe walki 
bokserskie na płycie Stadionu 
im. 22 Lipcą;

Godz. 19.15 — Meta wyścigu ko­
larskiego na Stadionie im. 32 
Lipca.IV niedzielę, w ramach Spar ’’ takiady odbędą się m. in. mecze piłki nożnej reprezen-

Czołówka lekkoatletów
Startu zbiorze si?

w Kaliszu
Dobrze się stało, że Zrzeszenie 

Sportowe Start obchodzące w tym 
roku 10-leeie swego istnienia po­
leciło organizację ogólnopolskich 
mistrzostw lekkoatletycznych 
swego Zrzeszenia Kaliszowi. Im­
preza odbędzie się 30 czerwca i 
1 lipca. Kalisz, po Poznaniu, naj 
większe miasto w Wielkopolsce, 
mimo wielu wysiłków nie mogło 
wyjść z królową sportów na szer­
sze „wody”. Za mało zaintere­
sowania przejawiała dotąd mło­
dzie/ kaliska.

Raz po raz błyśnie wybitniej­
szy talent w mieście nad Pro­
sną. Ostatnio uwaęę na siebie 
zwrócił Grabowski, obecnie prze­
bywający w Poznaniu. członek 
AZS. Rzuca on normalnym, 2 kg 
dyskiem ponad 50 m, co jak na 
juniora jest pięknym wynikiem. 
A takich, jeszcze ukrytych talen 
tów, wśród bardzo licznej i u- 
sportowionej mło$aięż.y jest nie­
wątpliwie więcej. Trzeba ją do 
tego sportu zachęcić.

— Co wpłynęło na decyzję Za­
rządu Głównego Startu, że orga­
nizacje tej wielkiej imprezy — 
powierzono Calisii? — zapytaliśmy 
przewodniczącego Komitetu Orga­
nizacyjnego Tadeusza Watę.
’— Przede wszystkim to, że dy­

sponuje bardzo pięknym obiek­
tem z odpowiednią bieżnią, szta­
bem pracowników a tym samym 
możemy zapewnić sprawne prze­
prowadzenie dwudniowych poje­
dynków.

— Czy spodziewacie się wielu 
startujących?

— Może być a nawet 306. 
We wszystkich konkurencjach ko­
biecych 4 męskich wyznaczono 
wysokie minima, np. na 100 m — 
11,3, 200 m — 23,0. 400 ppł. — 59,5, 
w trójskoku — 13.40 m, u kobiet: 
500 m — 1.25,0. kula — 10 m itd. 
10 konkurencji i pięciobój mają 
do'-, rozegrania zawodniczki, a męż 
czyźni 20 i również pięciobój.

— Nagrody?
— Owszem będą. Dla pierwszych 

tytuły mistrzów Zrzeszenia i dy­
plomy. dla najlepszego zespołu 
puchar Startu. Będą przypuszczal­
nie i nagrody rzeczowe. I 

tacji Poznania z Berlinem, I- ligowych zespołów piłkarskich Polonii (Bytom) i Lecha, wy­ścigi kolarskie, a obok stadio nu. jazdy zręcznościowe ucze­stników Olimpiady Motoro­wej PZMot. (p)
Tylko 5 zawodników 

ukończyło 8 konkurencję 
We wtorek, jako dzień wolny 

od lotów, uczestnicy Szybowco­
wych Mistrzostw Polski zwiedzili 
Międzynarodowe Targi Poznań­
skie. "Wczoraj stanęli do ósmej, 
bardzo trudnej konkurencji." Był 
to lot prędkościowo-docelowy. 
Trasa prowadziła z Leszna przez 
Zieloną Górę, Ostrów do Leszna 
i wynosiła 334 km. Po rozpoczęciu 
zawodów warunki atmosferyczne 
były dobre, dopiero na drodze od 
Ostrowra zawodnicy napotkali sil­
ny, przeciwny wiatr, wskutek cze­
go na tym odcinku odpadłe 23 
zawodników.

Do mety dotarli jedynie: H. 
Muszczyński, .1. Ziobro, J. Majew­
ską, J. Pieczewski i J. Adamek, 
Tuż przed lotniskiem osiadł Fr. 
Kępka, 11 km przed metą — E. 
Makula a 14 km od Leszna J. Po­
piel. Nieoficjalny czas Moszczyń­
skiego z Ostrowa ~ 6.28.00 godz. 
Po tej konkurencji nastąpi na 
pewno zmiana przodownika

(Rydb

e Z inicjatywy tygodnika — 
„Sportowiec” wrąz z inauguracją 
sezonu piłkarskiego rozpocznie 
się rywalizacja o Puchar Kibi­
ca. Podczas meczów7, zachowanie 
się widewni będzie punktowane 
przez trzyosobowe komisje. Ze­
społy, (oddzielna punktacja dla t 
i II ligi), które zajmą pierwsze 
miejsce otrzymają puchary, po­
rządkowi i działacze nagrody rze­
czowe.

• Miłośnicy badmintona, co­
raz bardziej znanej w Polsce gry 
pod nazwą „kometka”, skarżą 
się na brak przepisów. W Polsce 
znalazły się one jedynie na ła­
mach dziennika „Trybuna Mazo­
wiecka” w styczniu br.

• Amerykanin Brian Stemberg 
poprawił własny rekord świata 
w skoku o tyczce o 2.5 cm. Prze­
szedł on wysokość 5.07,9 m.

• Olsztyn stolicę Warmii i Ma­
zur nazwano polskim Akwizgra­
nem. A to ze w’zględu na wielką 
popularność sportu konnego, ja­
kim cieszy się w tym mieście. 
W dniach 14—16 bm. odbędą się W 
Olsztynie wielkie międzynarodo­
we konkursy konne.

• Mistrzostwa Europy w siat­
kówce mężczyzn i kobiet odbę­
dą się od 22 października do 2 li­
stopada br. w Rumunii. Mecze 
eliminacyjne rozgrywane zosta­
ną w Cluj, Bukareszcie i Konstan­
cy.

• Najlepszym tegorocznym 
zultatem w trójskoku jest wynife 
Zołotariewa ZSRR — 16.60 
lak J. Schmidt zajmuje czwarte  
miejsce. Jego wynik 16.24 m. 
Drugi nasz najlepszy reprezentant 
w tej konkurencji — Malchercayk 
uzyskał — 15.98 m.

1

Pierwsze pojedynki 
bokserów 

na Spartakiadzie
Na 89 zgłoszonych zawodników 

do turnieju bokserskiego w 
mach II Spartakiady WielkoP0'' 
ski, do walk stanęło 60. Reprezen­
tują oni sześć powiatów (Kon»n, 
Piła, Ostrów. Kalisz, Gniezno, 
Śrem. Uderza brak zawodników 
Leszna) oraz dwóch dzielnic mia­
sta Poznania (Jeżyc i Nowego 
Miasta).

Rozegrano 10 pojedynków, któ­
re stały na zadowalającym pf^ 
ziomie i miały przebieg ciekaw) • 
Zwycięzcami tych spotkań zosta^ 
li: Żarym (Piła), Staniszewski 
(Jeżyce), Kubicki (Piła), Górny 
(Jeżyce), Stylo (Jeżyce), Stawowy 
(Nowe Miasto), Lamek (Piła), Le­
wicki (Jeżyce), Kubiak (Jeżyce) 1 
Krzyżański (Nowe Miasto). (P^



Przedstartowe rozważaniaMiędzynarodowy Festi­wal Piosenki, który wszedł już na stałe jako tradycyjna im- preza Sopockiego Lata, przy- I pominą coraz bardziej impre­zę sportową. Nie piszę lego w formie zarzutu. To dobre, że specjaliści od piosenki cieszą- fej się w naszym kraju nie I mniejszym zainteresowaniem niż tenis czy boks, przejęli od organizatorów sportowych pewne formy propagandy i organizacji.Lubimy zwycięstwa i ciężko przeżywamy porażki. Chcemy, jby polska „drużyna” piosen­karzy została jak najlepiej przygotowana i jak najlepiej wypadła w międzynarodowej rozśpiewanej batalii. Organi­zatorzy pragną,i słusznie, aby bracia Polacy świadomi szans swoich ulubieńców tłumnie ■ zapełnili przebudowaną na tę ■ okazję, udekorowaną przez sa- ’ mego Lecha Zahorskiego, Halę

wiednią obsadę zagraniczną. Jak jak w sporcie, przeciwnik s inny jak Real Madryt czy egzotyczny jak Maroko, jest lepszym magnesem dla widza. Wiemy więc, że przyjedzie świetna Gruzinka Liii Gegeli- ja, Kanadyjczyk Jean Pierre Ferlanda, Grek Fotis Dimas, piękna Shoshana Dahiari z Izraela i wielu innych. Wiemy też obecnie, że nie przyjedzie słynna przez sukcesy mamy, Jacęueline Boyer z Paryża a na jej miejsce wejdzie „na­dzieja Telewizji FrancuskiejSimone Langlois. Wiemy

Stoczni zasilając kasę odpowiedni nastrój.Szykując ekipę dba się jednocześnie
i robiącwłasną o odpo-

też, że takie niespodzianki i ‘*ł°poty będą jeszcze nie raz i dlatego nie należy robić sobie zbyt wielkich nadziei na pełną obsadę Festiwalu.Tak jak zbyt wielkich na­dziei rue należy wiązać z pol­ską ekipą przebywającą na słynnym już „zgrupowaniu” w Warszawskiej kawiarni „Pod gwiazdami”. Sportowcy na­uczyli się ostatnio metody po­legającej na tym, aby nie stwarzać wokół swoi cii wystę pów aury optymizmu. Gdy
Paragraf i życie |

Niesłusznie
pobrany 
zasiłek Za-Irena K. pracowała w kładach Przemysłu Drzew nego w G. i pobierała tam zasiłek rodzinny. Gdyprzeniosła się do innego za­kładu pracy, w Zakładach Przemysłu Drzewnego przepro wadzono kontrolę wypłaco­nych zasiłków rodzinnych. Okazało się, że Irenie K. wy­płacono bezpodstawnie 1.180 zł zasiłku. Zakłady zwróciły odpowiednią kwotę ZUS-owi i z kolei wystąpiły do sądu o zasądzenie od Ireny K. 1.189 złotych.Przed sądem pozwana po­wołała się na przepis art. 473 kodeksu zobowiązań, według

którego: 
cownicy

„pracodawcy i pra­nie mogą dochodzićsądownie roszczeń, wynikają­cych z umowy o prścę, po upływie roku od dnia zakoń­czenia stosunku pracy”. A Za­kłady Przemysłu Drzewnego wystąpiły do sądu później niż w rok po rozwiązaniu z Ireną K. umowy o pracę. Sąd po­wiatowy uznał, że Irena K. ma rację twierdząc, iż roszczenia zakładu pracy przeciwko niej o zwrot zasiłku rodzinnego

prekluzji do rozstrzygnięcia przez Sąd Najwyższy.Sąd Najwyższy zajął nastę­pujące stanowisko.Zasiłek rodzinny pracownik otrzymuje nie od pracodawcy, jako jego świadczenie za wy­konywaną pracę, lecz z fundu­szów ubezpieczenia społeczne­go. Wprawdzie najczęściej za­siłki rodzinne wypłaca pra­cownikowi jego zakład pracy, lecz czyni to na rachunek Za­kładu Ubezpieczeń Społecz­nych, z którym się rozlicza. Zasiłek rodzinny nie zależy od rodzaju wykonywanej pracy ani od wysokości wynagrodze­nia i jest typowym świadcze­niem socjalnym, wypłacanym z funduszów publicznych. Za­siłki rodzinne nie mogą więc być uważane za świadczenia pracodawcy, wynikające z urno wy' o pracę, do których ma za­stosowanie roczna prekluzja.Uchwalona przez Sąd Naj­wyższy odpowiedź na posta­wione mu przez sąd wojewódz ki pytanie brzmiała: „Eo rosz­czenia pracodawcy przeciwko pracownikowi o zwrot nie­słusznie pobranego zasiłku ro­dzinnego przepis art. 473 k. z. nie ma zastosowania”.Otrzymawszy takie roz-Strzygnięcie, sąd wojewódzki musiał, rzecz jasna, zmienić wyrok sądu powiatowego i za­sądzić od Ireny K. na rzecz Zakładów Przemysłu Drzew­nego kwotę 1.180 zł.
KAZIMIERZ JANICKI

przegrywają mó^ń się „trud­no. i tak na sukcesy nie li­czyliśmy”, gdy wygrywają mówi się: „odnieśli wieDfi, sukces, tym cenniejszy, bo niespodziewany”. Podobnie ra­dzę robić z ekipą na Festiwal Sopocki.Wydaje się, że mimo zaan­gażowania ostatnio wybitnego „trenera”, samej pani Mireille, dyrektorki znanej w Paryżu szkoły piosenkarzy, nasza mło dzież to melodia dalekiej przy­szłości. Leonarda Baciarellj, Fryderyka Elkana, Dana Ler- ska. Regina Pisarek i Zofia Voit, które reprezentować będą w Sopocie Studio Piosen karskie „Pagartu" nie repre­zentują jeszcze klasy między­narodowej. Są młode, to praw­da, ale widzieliśmy już nieraz młodsze świetne piosenkarki zagraniczne na naszych estra­dach. Nam ciągle brakuje „poi skiej szkoły”, oryginalności, piosenkarskiego zacięcia, któ­re pozwala łączyć niekoniecz­nie najlepsze walory wokalne z trudną sztuką interesującej interpretacji.Ciągle za dużo, jak mawia Waldorff, jęczymy, i stojąc na baczność recytujemy swe pio­senki płodzone od czasu do czasu przez nieliczną kadrę kompozytorów i autorów z prawdziwego zdarzenia. W dalszym ciągu nie ma u nas aranżerów, specjalistów od pio senkarskiej reżyserii w ro­dzaju pana Vivanco. który z Ymy Sumac potrafił zrobić światową sławę o „legendar­nej” skali głosu.Liczyć bardziej należy na znane, wypróbowane gwiazdy naszej estrady, które też znaj­dą się w Sopocie. Organiza­torzy zgłosili już m. in. udział Ireny Santor, Katarzyny Bo- very, Wiesławy Drojeckiej, Marii Koterbskiej i Barbary Rylskiej. Szczególnie ta ostat­nia, jako doskonała interpre- tatorka dobieranych do swoich możliwości piosenek, może zdo być międzynarodowe ostrogi na piosenkarskim rynku (estra dowe, ma już dawno).Szkoda, że w obliczu trze­ciego już Festiwalu Sopockie­go i pierwszego Festiwalu Pio senki Polskiej w Opolu (oby w najbliższej przyszłości wzo­rem sportowców nie założono piosenkarskiej ligi państwo­wej!) nie można mówić o no­wych drogach, o renesansie tej dziedziny estradowej twór czości. Odpowiedzi na pytanie: „dokąd ‘ kroczysz, polska pio­senko” jeszcze nie ma. Zasłu­gą jednak tego „ruchu” wokół piosenki, zasługą festiwalu so­pockiego, jest bez wątpienia pewien postęp w kraju, pewna popularyzacja polskich melodii i tekstów za granicą, zwiększo ne ambicje twórców i odtwór­ców. To dużo. Za mało jednak na to, aby kibicom piosenki robić nadzieje na sukcesy pol­skie w Sopocie.

Nie każda fabryka mo­że zafundować robot nikom „aparaturę do zdalnego kierowania mechanizmami elektrowcią- gu”. Nie każdą stać na insta lowanie „zespołu napędowo- posuwowego wiertarki hydro pneumatycznej”. Ale najbied niejszy zakład produkcyjny może ulepszyć, usprawnić, uzdrowić pracę — niemal

Ulepszenia be* pieniędzy

Gospodarskie oko - BHP tuczy

REMIGIUSZ
SZCZĘSNOWICZ

bez kosztów, dobrej woli.Dobrej woli kilogramy. Ile
choć nie beznie liczysz na jej trzeba, bydyrektor, patrząc z okna hali fabrycznej, pomyślał: Zdałoby się posadzić tu tro­chę zieleni. Wiosną, latem i jesionią — lepsze powietrze, odpoczynek dla oczu, od prę żenie dla nerwów. A i zimą krajobraz ciekawszy, mniej monotonny. — I żeby tę zie­leń robotnikom ofiarował...

Z NOWYM KODEMJest kod morski, kod tele­graficzny, cóż dziwnego że i bhp ułożyło własny kod? W jego wydaniu rzecz polega na oznaczaniu umowną barwą grup maszyn, urządzeń i in­nych przedmiotów otaczają­cych robotnika, sygnalizując mu. rodzaj niebezpieczeństwa albo sposób jego uniknięcia. Na przykład błękitem pokry wa się przedmioty związane z napięciem: rozdzielniki, skrzynki napędowe. Czerwie nią — urządzenia przeciw­pożarowe: hydranty, wyjścia

uległy tzw. prekluzji i powodztwo.Zakłady Przemysłu nego wniosły rewizję.
oddaliłDrzew- A sądwojewódzki, korzystając z Przysługującego mu w? takich sytuacjach uprawnienia, prze­kazał pytanie w sprawie za­stosowania w tym wypadku

awaryjne. Kolor żółty infor muje" o niebezpieczeństwie urazów mechanicznych; uży­wa się go do malowania suw nic. wózków, transporterów, zapadni, wind. I tak dalej. Tablicę ze szczegółami ^ko­du przesyła na żądanie Cen_tralny Instytut Ochrony cy CRZZ.
GDY SŁYSZĘ 

O WYCISZANIUchwytam za
Pra

portfel.oświadczył pewien dyrektor, dając do zrozumienia, że zmniejszenie natężenia ha­łasu jest przedsięwzięciem rujnującym rodzimy prze­mysł.Lecz można wyciszać i „wyciszać”. Nie każdego stać na podwieszenie pod aku­stycznym stropem dodatko­wego płaskiego sufitu, każdy natomiast może — jeśli tylko zechce — odizolować maszy­nę od betonowej posadzki np. kawałkami gumy. Lub oiaić wnętrze młynka wkład­ką sprężystą. Albo dorobić w agregacie połączenia ela­styczne (sprężyny). Lub wre szcie. bardzo małym kosz­tem. gospodarskim sposobem wykonać ekrany dźwięko­chłonne z waty szklanej, per forowanych płyt spilśnio.
Hitlerowskie okręty 
kupili „na pniu46a ciekawy pomysł wpa- dło w czasie minionej wojny czterech Nor­wegów, członków Ru­chu Oporu, a potem żołnierzy norweskich sił zbrojnych w Wielkiej Brytanii. Oto zapro­ponowali oni ówczesnemu nor weskiemu rządowi emigracyj­nemu zawarcie umowy, na mocy której rząd ten miał zagwarantować im prawo pier wokupu wraków niemieckiej floty, zatopionych w czasie działań wojennych na norwe­skich wodachj terytorialnych. Było to wydarzenie bodaj bez precedensu w dziejach ratow­nictwa morskiego i wydoby­wania wraków, jako że odno­siło się w znacznej mierze do okrętów i statków, którę w czasie zawierania umowy znaj dowały się w służbie czynnej i dobrym stanie, i wcale nie zamierzały pójść na dno, a co dopiero na złom.A jednak to kupowanie „kota w worku”, (może słusz­niej byłoby użyć porównania do zboża będącego jeszcze na pniu?) miało się stokrotnie opłacić. Kiedy bowiem w okre sie zawierania umowy, nor­weskie fiordy i wody przy­brzeżne kryły na swym dnie wraki „zaledwie” trzech krą-Restauracja dla obżartuchów

Seria jubileuszowa 
Wydawnictwa MON

W tych dniach weszły na rynek 
dęgarski pierwsze, cztery tomi- 
1 serii jubileuszowej, realizowa­
li przez Wydawnictwo MON, w 
związku z xx-leciem Ludowego 
Wojska Polskiego: J. Hena „Kwie 
!'en”> W. Kotowicza „Frontowe 

.1. Meissnera „Warszawa, 
ars na Berlin” oraz W. Żukrow- 
,eS° „Skąpani w ogniu”.

। ' eda obejmuje wznowienia naj 
Pszych utworów literackich o te 
aę’ce frontowej i partyzanckiej, 
opularyzuje najpiękniejsze karty 

i. tradycje bojowe woj-
* i ludowej partyzantki. Łącz­
ka W latach 1963—1964, wśród kil- 

nastu tomików serii ukaźą się
d.1”' "■ Bilińskiego „Bój'

a ne§o „Śniegi płyną”, B. Ha- 
j0^r' „Czas wyrzeczeń”, W. Ko- 
Ą i<Za ’jCrodzina przed świtem ’, 
i oh ?toSzek» J- Plomieniec, „Bose 

a^c”’ M. Machejka „Kto na 
Prz n' ”’ oraz Z- Safjana „Zanim

i „Potom nastąpi ci-
*an °CzYwiście, seria kontynuo- 

a będzie w latach następnych.
walorom artystycz­

na Poznawezym serii odpowia 
Szaharanna’ bibliofilska edycja. 

?rafióżna pomyślana według
•"Uny wszystkich tomów

doskonały papier, o- 
a Płócienna z obwolutą.

R

Finlandii istnieją dość dziwne restauracje — u nas nazwano by je — dla obżartuchów. W porze obiadowej, za pewną określoną sumę — bywają ró­żne, w zależności od kategorii lokalu — np. w najlepszej — „Kestikartano” — za 5 ma­rek — można jeść, ile dusza zapragnie. Na środku restau­racji stoi niski stół, zastawio­ny różnego rodzaju przekąska mi oraz dwoma lub trzema gorącymi daniami. Po zapła­ceniu' gość otrzymuje nakry­cie i sam sobie wybiera po­trawy. Oddzielnie płaci się za napoje, z tym że alkoholo­wych. nawet piwa, nie ma. Opowiadali mi znajomi Fino­wie, że ktoś opierając się na fińskim wzorze otworzył po­dobną restaurację w Hambur­gu... i w ciągu kilku miesięcy zbankrutował. Myślę, że u nas podobne przedsięwzięcie spot­kałby taki sam los. A w I- in- landii restauracje te egzystu­ją i na pewno czerpią zyski. Pije się zaś w nich... mleko. W Finlandii mleka używa się jako napoju do wszystkie­go i o każdej porze dnia.
MLEKO, WÓDKA I CENYFinowie' piją jednak nie tyl­ko mleko. Wypijają sporo na­pojów wyskokowych, ale na ulicach nie widać pijanych. Je­żeli nawet zdarzy się zoba­czyć. to zachowują się bardzo

grzecznie, gdyż policja „roz- rabiaczy” szybko odtranspor­tuje do odpowiednich „izb wy trzeźwień”.Stosunkowo duża konsump­cja alkoholu jest tym dziw­niejszym zjawiskiem, że ceny wódek i win są bardzo wyso­kie. Zresztą ceny w Finlandii są w ogóle znacznie wyższe od cen w innych państwach skandynawskich i zachodnio­europejskich. Drogie są za-Korespondencja własna z Finlandiirówno artykuły spożywcze jak i przemysłowe, chociaż zaopa­trzenie sklepów jest bardzo

nikało, że firma nosi nazwę ,,Pepita OY” (OY ■— oznacza — spółkę akcyjną). Sklep ten prowadzi polski Żyd. a sprze- daje w nim jego krewna któ­ra wyjechała z Polski do Fin­landii zaraz po wojnie. Ofi­cjalnie sklep prowadzi sprze­daż tkanin, ale spod lady moż na tam wszystko dostać, stosun kowo tanio, acz w nienajlep­szym gatunku. Firma „Pepita OY jest bodajże głównym za­opatrzeniowcem polskich ma­rynarzy. Jak zdążyłem zau­ważyć, sprzedawczyni jest z wieloma „na ty” i wita ich w sklepie jak starych znajo­mych.Jeżeli ktoś kupując poma­rańcze w Helsinkach, chce ko­niecznie porozmawiać w je-dobre. Wiele jednak towu-rów — to import. Np. więk­szość materiałów wełnianych pochodzi z Anglii, radioapa­raty z NRF i Holandii itp. Jak w wielu krajach zachodniej Europy, ceny zależą od skle­pu. W luksusowych sklepach płaci się nieraz znacznie dro­żej. Wysokie jest komorne, które pożera około 40 proc, za robków.
TU SIĘ MÓWI PO POLSKUWędrując po ulicach Helsi­nek natknąłem się na sklep, w witrynie którego wisiała karteczka z napisem: „Mówi się po polsku”. Z szyldu wy-

zyku polskim, może pójść d*o hali targowej, gdzie króluje pani Kosiorek. Choć w Fin- świet języ-landii mieszka wiele lat, nie włada ojczystym kiem.W Haminio na statek przy­szła pewna Polka, która będąc w Helsinkach na Festiwalu w 1948 r. wyszła za Fina. Mate­rialnie powodzi im sie nieźle, ale nasza rodaczka nie może się przyzwyczaić do tego su-rowego krajudziecko. gdyby niewróciłaby natvchmiast do' Polski. Opowiadała, ze iest gościem na każdym statku, prosi o polskie czaso­pisma i książki.
A. KILNAR

nych, płyt silanowych albo spienionego polichlorku wi­nylu. I zmniejszyć o ileś tam decybeli nateżenie hałasu, odsunąć od robotników groź bę różnych nerwic, czasem nawet głuchoty.Jeśli już nie stać huty, ce­gielnie i inne gorące działy produkcji na mechanizacje procesów, stworzenie zasłon wodnych lub zmianę techno­logii — zawsze można, w po mieszczeniu przylegającym do takiego działu, zorgani­zować
OAZĘ WYPOCZYNKU”dobrze klimatyzowany, z zie lonymi roślinami w oknach, wygodnymi siedzeniami, elek trycznym czajnikiem z kawą albo herbatą. Pięć minut od­poczynku w „oazie” ma do­skonały wpływ na stmaopo- czucie ludzi.Ulepszenia taniuchne. nie­mal z rzędu napraw domo­wych... Jedna torebka na­sion. jedno wiadro z farbą, kilka paczek waty szklanej. Takie to wszystko skromne, że ani się o tym myśli... przy wielkich zadaniach przemy­słu.A szkoda! •

IRENA FRĄCKOWIAK

żowników, dwunastu niszczy­cieli oraz kilku mniejszych okrętów i statków handlo­wych (mowa tu tylko o nie­mieckich jednostkach, biorą- cych udział w inwązji na Nor wegię w kwietniu 1940 roku), to później liczba sprzedanych „na pniu” okrętów i statków niemieckich znacznie się po­większyła. Najcenniejszym ką skiem był największy okręt floty wojennej Hitlera, potę­żny pancernik „Tirpitz” o wy­porności 56 000 ton wr pełnym obciążeniu bojowym.Kiedy wojna dobiegła koń­ca. czterej wspomniani Norwe gowie powrócili do swej oj­czyzny, założyli przedsiębior­stwo podnoszenia wraków’ i cięcia ich na złom, pod nazwą Towarzystwo Akcyjne Hoev- ding, zakupili wrak „Tirpitza” za 100 000 koron norw eskich i rozpoczęli pracę.Jak wiadomo „Tirpitz” zo­stał zatopiony w dniu 12 li­stopada 1944 roku dziesięcio- tonowymi bombami brytyj­skich ciężkich bombowców typu Lancaster podczas nalo­tu na fiord w pobliżu Trom- so, gdzie pancernik ten miał miejsce postoju. Trafiony trze ma bombami bezpośrednio, podczas gdy dalsze dwie upa­dły w wodę tuż przy burcie okrętu i tam detonowały. „Tir pitz” w ciągu niewielu minut przewrócił się do góry stępką i tak już pozostał aż do po­cięcia go na złom.Od c^asu pocięcia na złom .Tirpitza”, przedsiębiorstwo Hoevding podniosło z dna nor weskich wód przybrzeżnych i pocięło na złom nie mniej jak 30 wraków byłych niemiec­kich okrętów i statków’, zato­pionych tam w toku minio­nej wojny. Ostatnio zaś głów­ni’ założyciel i szef przedsię­biorstwa Hoeyding. obwieścił

przystąpienie do prac nad pod niesieniem ciężkiego krążow­nika „Blucher”. Okręt ten zo­stał zatopiony dwadzieścia, trzy lata temu w Oslo-fiordzie przez norweską obronę wy­brzeża (artyleria i wyrzutnie torpedowe) podczas hitlerow­skiej napaści na Norwegię w dniu 9 kwietnia 1940 roku. Był to dotkliwy cios, zadany jednej z grup inwazyjnych, mającej zadanie opanowania rejonu Oslo, co ostatecznie Niemcom się powiodło dzięki akcji innych okrętów, z cięż­kim krążownikiem „Lutzów” na czele. Zatopienie „Bluche- ra” oznaczało jednak dla Kriegsmarine stratę jednego z jej najsilniejszych okrętów oraz wieleset ludzi, którzy po-szli na dnoTak więc warzystwo roku śfkcja
wraz z okrętem, podjęta przez't«—— Hoevding w 1946 ..parcelacji” hitle-rowskiej floty, spoczywającej na dnie wód norweskich, po­woli dobiega końca. Zapocząt­kowało ją pocięcie na złom pancernika „Tirpitz”. zakoń­czy zaś wydobycie krążowni­ka „Blucher”, ostatniego z okrętów napastniczej floty, za kupionej „na pniu” w czasie, gdy Hitler znajdował się je­szcze u szczytu powodzenia.

ANTONI PROCH

Nowohucka ccynownia 
w rozruchuJeszcze w tym miesiącu od­dana zostanie do użytku w Hucie im Lenina ocynownia elektrolityczna. Obiekt ten za opatrywać będzie przemysł w blachę cynówaną, używaną do produkcji puszek konserwo­wych. Ocynownia znajduje się już w pełnej fazie prób.Uruchomienie ocynowni przy niesie gospodarce znaczne ko­rzyści. Nasze hutnictwo zaspo­kajało do niedawna jedynie w 25 proc, krajowe zapotrzebo­wanie na blachę cynowaną; resztę trzeba było importo­wać!

Biuletyn informacyjny budownictwa( dy w roku ubiegłym otrzymaliśmy pierwszy numer ” Biuletynu Informacyjnego Zakładu Badań i Doświad­czeń Poznańskiego Zjednoczenia Budownictwa, sądziliśmy, iż będzie to jeszcze jedna efemeryda na rynku zakładowych wydawnictw technicznych Wielkopolski. Okazało się, że byliśmy w błędzie.W tych dniach otrzymaliśmy czwarty z kolei numer tego kwartalnika, który doborem i układem materiałów oraz szatą graficzną bije na głowę swego protoplastę.Na 140 stronach zniwelujemy 35 artykułów, informacji i re­cenzji traktujących o najważniejszych problemach technicz­no-ekonomicznych wielkopolskiego budownictwa. Inż. W. Szmaus — pisze o tegorocznych zadaniach i środkach reali­zacji, mgr: G. Ciula i M. Piwosz — o problemie i zasobach kruszyw naszym rejonie, inż. T. Płończak — o budownic­twie mieszkaniowym nowego Konina, inż. B. Salomończyk — o nowej konstrukcji hali Fabryki Sklejek w Ostrowie, inż. A. Buczkowski — o postępach w mechanizacji robót wykończeniowych, inż. J. Jamrot — o wystawie współ­czesnej architektury holenderskiej. Oto niektóre tylko (wzięte na wyrywki) tytuły opracowań, które interesować mogą nie tylko budowlanych.Szkoda jednak, że ograniczony nakład nie pozwala na dotarcie Biuletynu do każdego choćby z 1900 inżynierów bu­dowlanych, pracujących w Wielkopolsce, nie mówiąc już o ekonomistach i technikach! (pch)
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piątek

Bazylego, 
Walerego

Słońce: 4.29—21.16

TEATR*
KALISZ — „Żołnierz królowej 

Madagaskaru”.

KIMA
CHODZIEŻ — Ceramik: „Skłó­

ceni z życiem”, Noteć: „A jeśli 
to miłość”, CZARNKÓW —„Dziew 
czyna z dobrego domu’’; GNIE­
ZNO — Lech: „Skrawek błękit­
nego nieba”, Polonia: „Ostatnie 
akordy”, GOSTYŃ — „Gangste­
rzy i filantropi”, JAROCIN — 
„Być, albo nie być”; KALISZ — 
Kosmos: „Siedmiu wspaniałych”, 
Oaza: „Smarkula”, Stylowe:
„Mam tu swój dom”, KĘPNO — 
„Rewia s.nówr”, KOŁO — „Rocco 
i jego bracia”; KONIN — Energe- 
tvk: „Syn skazańca”, Górnik — 
„Rio Bravo”, KOŚCIAN — „Ty­
siąc Oczu dr. Mabuse”, KROTO- 
SZYN — „Gangsterzy i filantro­
pi”, LESZNO „Makbet”, MIĘ­
DZYCHÓD — „Gra, zwana miło­
ścią”, NOWY TOMYŚL — „Spo­
tkanie w’ Bajce”; OSTRÓW — Ro­
ma: „Czerwone berety”, Słońce: 
„Pan marszałek i ja”, „Szkar­
łatne żagle”, OSTRZESZÓW — 
„Mandacik, proszę”; PIŁA — 
Iskra: „Dowcipniś”, Millenium: 
„Nie umieraj, mamo”, PLESZEW 
— „Dziewczyna z wyspy”, RA­
WICZ —• „Wszystko dla pań”, 
SŁUPCA — „Champion”, ŚREM 
— „Jazz, jazz, jazz”, ŚRODA — 
„Karmazynowy pirat”, „Fausty­
na”, SZAMOTUŁY „Czerwone 
berety”, TRZCIANKA — „Czyste 
szaleństwo”, TUREK — „Szkolna 
miłość”, WĄGROWIEC — „Męż­
czyźni na wyspie”, WOLSZTYN — 
„Stokrotka”, WRZEŚNIA „Kan 
ciarze, spółka akcyjna”.

RADIO
WARSZAWA Tt » Jerzy Bi­

zet: Suita nr 1 „L’Arlesienne”; 
9.20 — Polskie tańce ludowe; 9.40 
Dla przedszkoli; 10 — Słowniczek 
Muz.; 10.20 — Hektor Berlioz; — 
Symfonia „Harold w Italii”; 11 — 
„Największa bitwa”,; 11.30 — Mu­
zyka poi.; 12.15 — Utwory na flet 
komp. poi.; 12.45 — Swojskie mei.; 
13 — Koncert włoskich mel. rozr.; 
13.30 — „Fel. Muz. J. Waldorffa”; 
14 — Z warsztatu pisarza; 14.30 — 
Co nam przynosi miesięcznik; 
15.10 — „Lato w muzyce”; 15.45 — 
Echa Tatrzańskie; 16.»5 — Koncert 
sol. buł.; 16.35 — Program mło­
dzieżowy; 17.15 Kultura pilnie 
poszukiwana; 17.45 — Koncert roz­
rywkowy; 18 — Uniwersytet Ra­
diowy; 18.10 „Sny pod śniegiem”; 
18.30 — Kurs nauki j. ros.; 18.55 — 
„Pięć minut o wychowaniu”; 19 
Koncert operowy; 19.30 — Koncert 
ork. tan.; 20.26 — Sport; 20.30 — 
Śpiewa „Śląsk”; 21 — Notatnik 
kulturalny; 21.10 — „Rozmowy o 
wychowaniu”; 21.20 — Koncert
życzeń; 22.15 — Z cyklu: „Mistrzo­
wie klawiatury przed pół wie­
kiem”; 20.45 ■— Melodie *ha do­
branoc.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.65, 15, 
17, 20, 23.

POZNAŃ: 7.50 — Muzyka; 8.35 
Fel. ekon.; 9.45 — Kurs nauki j. 
ang.; 10 — Utwory rozrywk.; 10.30 
Z życia ZSRR; 11 — Koncert muz. 
czeskiej; 12.45 —• Korespondencja 
e zagranicy; 13 — Ersanno Wolf- 
Ferrari: Serenada Es-dur na or­
kiestrę smyczk.; 13.25 — „Zwrot­
nik Raka” ode. pow. Ignacego 
Robb-Narbutta; 13.45 — Muz. ty­
dzień Poznania; 14 — Miłośnikom 
muz. operowej; 14.30 — „Co przy­
noszą nowe „Problemy”; 14.45 — 
Dla dzieci; 15 — Mel. tan.; 15.30 
Dla dzieci; 18 — Dla młodzieży; 
18.30 — Piosenki z Festiwalu w 
San Remo; 18.45 — „w dewizo­
wym kręgu”; 19.30 — Transmisja 
Koncertu Symf.; 20.35 — Dyskusja 
literacka (w przerwie koncertu);

Młodzież dała przykład

Spółdzielczy sukces zobowiązuje
XX/ kompleksowym współzawodnictwie ubiegłego roku

* pierwsze miejsce w woj. poznańskim zajęła GS 
Obrzycko, pow. Szamotuły. Osiągnięcia obrzyckiej spół­
dzielni są dziś doświadczalnym wzorem dla innych wiel­
kopolskich GS-ów.— Co złożyło się na sukces spółdzielni, jak wyglądają plany jej działalności na przy­szłość?Z tym pytaniem zwróciliś­my się do prezesa zarządu 

GS-u Czesława Kaczora.— Załoga naszej spółdzielni bierze udział we współzawod­nictwie pracy już od roku 1950 — mówi prezes Kaczor. Przy­kład dała młodzież, będąca ini­cjatorem podejmowania zobo­wiązań. Początkowe wyniki były raczej skromne. Stop­niowo jednak zbiorowy wysi­łek zaczął przynosić rezultaty.W zeszłym roku zadania spółdzielni objęte Narodo­wym Planem Gospodarczym wykonaliśmy z nadwyżką. Obroty z 50 min zł zwiększy­ły się do 54 min zł. Obrzyc­ko jest miejscowością wcza­sową. Z domów FWP korzy­sta w każdym turnusie ok. 200 osób, wielu wczasowiczów odnajmuje też pokoje prywat nie. Zarząd naszego GS-u po­myślał więc o modernizacji lokali gastronomicznych i rozszerzeniu usług z tego za­kresu. Uruchomiliśmy przy­jemnie urządzoną kawiarnię z czytelnią czasopism, bar

Mimo wprowadzenia do produk 
cji rolniczej silnych środków che­
micznych do zwalczania szkodni­
ków roślinnych, rezultaty nie idą 
w parze z nakładami. Stosowanie 
środków chemicznych zmniejsza 
często równowagę, niszcząc owa­
dy, żywiące się szkodnikami,

O potrzebie ostrożności w sto­
sowaniu środków chemicznych, a 
przede wszystkim o przydatności 
kruszynka, jako pasożyta owa­
dów szkodliwych, traktuje bro­
szura (pod tymże tytułem) mgr. 
Jana Kota, wydana w 1962 r. przez 
FŃPKiL w nakładzie 5 tys. egz., 
cena 5, zł, str. 50.

20.55 — d. c. koncertu; 22.07 — 
Sport; 22.10 — Festiwal Słuchowisk 
Czechosłowackich; 23.05 — Muzy­
ka rozrywkowa i taneczna.

Wiadomości: 5.39, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.05, 16, 17.50, 19, 21.40, 23.50.
TELEWIZJA 

bezalkoholowy, własną wy­twórnię lodów. W restaura­cji spółdzielczej zainstalowano lady chłodnicze, zwiększono jadłospis. Zadbaliśmy także, o podniesienie estetycznego wyglądu sklepów i rozwój sie­ci punktów usługowych. Zmo­dernizowano 5 sklepów m. in. papierniczy, dziewiarski i spo­żywczy. Przy urządzaniu pre­selekcyjnego sklepu tkanin zastosowaliśmy dwa projekty racjonalizatorskie, które umo­żliwiły lepsze wykorzystanie powierzchni magazynowej i sprzedażnej oraz uatrakcyj­nienie witryn i szyldów re­klamowych. Punkty usługowe zwiększono z liczby 3 do 11 ■— elektrotechniczny, stolar­sko - meblarski, kowalsko- ślusarski i inne, wykonały usługi wartości przeszło 155 tys. zł.Troską naszego GS-u są tak że potrzeby rolnictwa. Liczba tzw. rolnych punktów usługo­wych wzrosła do 6 (wysiewu wapna, transportu rolnego, oprysku roślin, czyszczalnia zbóż i nasion, wypożyczalnia sprzętu rolniczego, remonto­wo - montażowy).W codziennej pracy nie za­pomniano o ważnych spra­wach postępu technicznego i bhp. Nakłady na ten cel przekroczyły sumę 259 tys. zł, za które zakupiono m. in. ma­szyny piekarnicze, wentylato­ry, nowe urządzenia sklepo­we i ciągnik „Ursus”. Przy zespołowym wysiłku członków spółdzielni zysk GS-u zwięk­szył się w porównaniu do ro­ku 1961 o blisko 300 tys. zł.Wspomniałem uprzednio o inicjatywie młodzieży. Trzeba podkreślić, że aktywnie dzia­ła u nas koło ZMW, regular­nie pracuje młodzieżowy ze­spół muzyczny. Młodzież kon tynuuje współzawodnictwo o- gólno - zakładowe, w czynie społecznym pomagała ofiarnie przy budowie nowych skle­pów w okolicznych wsiach 'Obrzycka.Trudno fhówić o wszystkich osiągnięciach spółdzielni. Fak tem jest jednak, że przyczy­niła’ się do nich wydatnie dobra atmosfera i zrozumienie zadań gospodarczych wśród członków, dobrze pojęta*współ praca z organizacją partyjną, kołem ZSL i Radą Narodową, w tym roku zamierzamy na­dal rozwijać naszą działal­ność i to w różnych kierun­kach. Z inicjatywy Sekcji Ko­biet organizowany będą dal­sze kursy kroju i szycia oraz gotowania. Rozwiniemy szko­lenie pracowników i aktywu spółdzielczego w ramach wy­kładów Uniwersytetu Po­wszechnego. Przy współudzia­

le miejscowego LZS-u orga­nizowane będą też turnieje szachowe.Tyle prezes. Istotnie, trudno nie pogratulować obrzyckim spółdzielcom sukcesów. Ale musimy pamiętać, że każdy sukces zobowiązuje.
JANUSZ ŁYSZYK

Z Kalisza
• W najbliższych dniach zosta­

nie oddany do użytku kryty ba­
sen kąpielowy w nowej hali spor­
towej przy ul. Łódzkiej.

• Na nowym stadionie w Kali­
szu odbyły się pokazy gimnastycz 
ne młodzieży szkół średnich: 800 
uczestników weźmie udział w Spar 
takiadzie Wojewódzkiej 16 bm. w 
Poznaniu.

• PKZZ w Kaliszu, w trosce o 
zdrowie człowieka, czyni starania 
o uzyskanie miejsc zdrowotnych, 
przeznaczonych na wypoczynek 
niedzielny. Ośrodki campingowe 
powstaną w Brzezinach koło Ka­
lisza, w okolicach lasów i stawu 
w Ślesinie (pow. Konin). Ponadto 
niektóre zakłady pracy organizu­
ją wczasy we własnych domach 
wczasowych, jak np. Przedsiębior 
stwo Remontowo-Budowlane i Ka 
liskie Przedsiębiorstwo Budowla­
ne w Świnoujściu.

• W Lesznie odbył się konkurs 
z arytmetyki gospodarczej dla 
uczniów klas drugich techników 
ekonomicznych i handlowych z 
województwa poznańskiego. Każ­
da szkoła wytypowała dwóch ucz 
niów z klasy. Ogółem udział wzię­
ło 62 uczestników z 12 szkół. W 
klasyfikacji indywidualnej i ze­
społowej, pierwsze miejsce zdo­
były uczennice Technikum Eko­
nomicznego z Kalisza.

• W powiecie kaliskim rolnicy 
rozpoczęli sianokosy. Tegoroczne 
zbiory siana są zadowalające.

• W Kaliskich Zakładach Prze­
mysłu Jedwabniezego rozwija się 
pomyślnie Klub Techniki i Racjo­
nalizacji, w którym bierze udział 
43 racjonalizatorów. Nowe pomy­
sły dały już zakładowi ponad 1,6 
min. zł oszczędności w okresie 
tylko jednego roku, (t)

Współpraca 3 pow.
KĘPNO: — W ramach współ­

pracy 3 powiatów: Kępna, Klucz­
borka i Wieruszowa, odbyło się 
w Kluczborku spotkanie kierow­
ników wydziałów zdrowia, dyrek­
torów szpitali i chirurgów oraz 
lekarzy-stomątologów. (jan)

Nowa przetwórnia
OSTRZESZÓW: Ostatnio Pre­

zydium PRN zadecydowało, by 
do pomieszczeń po byłym tartaku 
przenieść punkt usługowy Ostrze- 
szowskiego Przedsiębiorstwa Prze­
mysłu Terenowego, a w lokalach 
punktu PZGS uruchomić prze­
twórnię owocowo-warzywną, (hp)

Basen kąpielowy
CZARNKÓW: — Na ostatniej 

sesji PRN wysunięto projekt bu­
dowy basenu kąpielowego, który 
miałby ciepłą wodę, pochodzącą 
z fabryki płyt pilśniowych, (jn)

W bramla

Fot.: .Marian Różański

W trosce o dzieci
Na kolejnej sesji Powiatowej Rady Narodowej omawiane 

były problemy opieki, nad dzieckiem i młodzieżą w po. 
wiecie ozarnkowskim.W niewielu szkołach są świetlice-czytelnie. a w Czarn­kowie brak jest nawet świet­licy dworcowej. Szkoły nie stworzyły warunków dla od­rabiania zadań domowych dla uczniów, nie posiadają­cych odpowiednich warunków mieszkaniowych oraz dla dzie­ci rodziców pracujących.Największy jednak niepo­kój budzą te dzieci, które we­szły już w kolizję z prawem. W 1962 r. przestępczość wśród nieletnich wzrosła o 20 proc. Np. w Czarnkowie 16-letnia dziewczyna dokonała 4 kra­dzieży. W Młynkowie młodzi „gangsterzy” żądali okupu pod groźbą spalenia stodoły i wykonania „wyroku”. .Troje dzieci (dla zabawy!) uszkodzi­ło linię telefoniczną na od­cinku Kosko—Biała. Codzien­nym zjawiskiem jest, że nie­letni błąkają się po nocach, przesiadują po godz. 20-tej w kawiarni i gospodzie, uczęsz­czają na filmy niedozwolone dla osób poniżej lat 16.Trzeba poświęcić większą uwagę tym zagadnieniom. U- czynić to mają przede wszyst­kim komitety rodzicielskie tym bardziej iż zakłada się szeroką pedagogizację rodz:- żów (tworzenie nowych uni­wersytetów dla rodziców, wykłady TWP, surowsze ka­ranie tych rodziców, którzy zaniedbują posyłania swych dzieci do szkoły itp.)Polepszenie opieki nad dzieckiem wymaga też rozsze­rzenia sieci dożywiania dzie­ci w szkołach, utworzenia w powiecie szkoły specjalnej dla uczniów opóźnionych w rozwo ju umysłowym, organizacji świetlic szkolnych itp.W POM ma powstać Szko­ła Mechanizatorów Rolnictwa, podjęte będą starania o utwo­rzenie tzw. „ekonomicznych” klas w Liceum Ogólnokształ­

cącym i szkół przyzakłado­wych, których w czarrtkow- skim powiecie w ogóle nie ma. Poważny wpływ na mło­dzież będzie miało ożywienie działalności kulturalnej (pod patronatem Czarnkowskiego Tow. Kulturalnego), rozwoju sportu i turystyki. J. N.
Kasz mikro-wywiadSezon wczasowy i turystycz­ny w pełni. Dla tych, którzy zamierzają ruszyć w... Wiel­kopolską i spędzić urlop w naszym województwie prag­niemy polecić urocze miaste­czko nad Wartą — Sieraków. Połączyliśmy się telefonicznie z przewodniczącym Miejskiej Pady Narodowej w Sierako­wie — Józefem Makalewskim, który informuje nas o przygo­towaniach do sezonu:— Od 1 czerwca czynny jest pawilon gastronomiczny nad jeziorem, uruchomiliśmy do­datkową kuchnię i kilka kios­ków spożywczych, m. in. bar mleczny. W domkach campin­gowych może się pomieścić 864 wczasowiczów i turystów 70 osób już rozpoczęło sezon.Od 15 bm PKP uruchamia wczasy wagonowe dla 509 osób. Natomiast od 17 bm. będzie czynny ośrodek spor­tów wodnych GKKF.Dla turystów zmotoryzowa­nych przygotowaliśmy par­king. Staramy się zapobiec kłopo,tom zaopatrzeniowych, jeśli chodzi o napoje chłodzą­ce i artykuły spożywcze. Ma­my nadzieję, że amatorzy spo­kojnego wypoczynku będą za­dowoleni z pobytu w naszym mieście i okolicy.Informacje zachęcające, praktyka pokaże czy obietni­ce ojców miasta się spraw­dzą. (emp)

rzyjmę uczniów za-

Ranią do dwojga dzieci 
przyjmę. Aleja Wielko­
polska 10/11 m. 8, klat­
ka B, od godz. 17—-21.

_ 37445g
Ucznia w naukę przyj- 
fnę. Naprawa Wag — Po­
znań, Kościuszki 31. 37337g

wodzie malarskim. Mistrz 
malarski — Tadeusz .Tu­
ska, plac Bernardyński 2, 
tel. 441-87. Zgłoszenia od 
godz. 8—9.30 . 37315g

Pomoc domowa na stałe 
lub dochodząca po­
trzebna. Wiadomość: Nie

Sprzątaczka 
tygodniowa 
Zgłoszenia:

fryzjer.

trzy razy 
potrzebna. 

Dąbrowskie-
37398g

m. 6.
37360g

działkowskiego

Potrzebna dobra krawco­
wa krawaciarka. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 37346g.

Potrzebna panienka z 
liceum do artystycznego 
tłoczenia i malowania 
tkanin. Oferty Biuro O- 
glosżeń, Grunwaldzka 19 
dla 37347g.

W dniu 12 czerwca
t
1963 r. zmarł nagle, na-

Sprzedam maszynę kom­
pletną do lodów na kom 
presor. Zgłoszenia: Pu- 
śzczykówko, tel. 199.

__  37851g
Samochód osobowy BMW 
326 po kapitalnym remon 
cie sprzedam. Makowski, 
Jastrowo 4 (szkoła), pocz

EKSPOZYTURA W

CZYNNA JEST
ta Szamotuły. 3795 Ig
Sprzedam motocykl SHL

maszczony Olejami św„ w wieku 61 lat, śp.

Zygmunt Jankiewicz
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 15 bm., o go­

dzinie 16 z -kościoła Sw. Antoniego w Ostrowie.
W głębokim smutku pogrążona

ZONA Z RODZINĄ 
Ostrów, Borek, Gostyń, Poznań.

Ś tp

Wacław Olszański
em. insp. Poczt i Tel.

nasz drogi, kochany m^ż, ojciec, teść, dziadek, 
pradziadek i brat /marł, namaszczony Olejami 
św., dnia 12 czerwca 1963 r., w 38 roku życia.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 15 bm., o go­
dzinie 14,30 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

W głębokim smutku pogrąż.ona
ZONA Z RODZINĄ

150 idealnym stanie,
ZAPRASZAMY.

Wiadomość: Dąbrowskie­
go 98 m. 7 . 37323g
Sprzed'am motocykl SHL
150. Polna 86a m. O-
glądać w godz. od 16—18.

37326g
Młode wilczki, amerykan 
kę dwuosobowa sprze­
dam. Dobrogojskiego 11 
(Winiary) ,od godz. 15.

37383g
Sprzedam motocykl „Pan 
nonia” w stanie bardzo 
dobrym. Tel. 83-205 (wie-
czórem). 37366g

BANK
Polska Kasa Opieki

S.

i n formuje

KLIENTÓW, ZE

POZNANIU, Stary Rynek 82
w okresie XXXII M.

codziennie oprócz dni świą­
tecznych od godziny 11—16,30,

Motocykl „Junak” z wóz
kiem (5.000 km) 18.000
zł, „Wiatka” w idealnym 
stanie — sprzedam. Ul. 
Wołyńska 16 m. 1, po go­
dzinie 16 . 37350g
Sprzedam korzystnie te­
lewizor „Turkus”. Hib­
nera 19a m, 6. 37355g
Jadalnię 
fortepian 
sprzedam. 
Ogłoszeń, 
dla 37372g.

„Chippendale”, 
do ćwiczeń —

Oferty Biuro
Grunwaldzka 19

Sprzedam snopowiązałkę 
konną marki „Fella”. Ma 
rian Sobkowiak, stani- 
szewo, pow. Środa. 37334g
Sprzedam 
boksery, 
go 56 m .

szczenięta —
Szamarzewskie-

.23. 37377g
Sprzedam motocykl mar 
ki „IŻ” rok produkcji 58. 
po małym przebiegu. O- 
glądać: w sobotę od go­
dziny 17 — Poznań, ul. 
Głogowska 176 m. 6 — 
Koliński. 37371g

W- dniu 12 czerwca 1963 r. zmarła, opatrzona Sakramentami św., moja 
najdroższa żona, matka i synowa, śp.

Maria Janowska
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 czerwca ł>r„ o godzinie 11 

z kaplicy cmentarnej w Puszczykowie.
Pogrążeni w smutku

MĄŻ, CÓRKA, TEŚCIOWA I RODZINA
3łM)«5g

Sprzedam nieużywaną 
chłodnię WSK Mielec, 
poj. 86 1. Poznań 14, ul. 
Konińska 16 m. 1.

37394g
Maszynę do szycia męska 
„Singera” sprzedam.
Świerczewskiego 17 m. 9, 
1 X dzwonić. 37399g

Frontowy lokal handlo­
wy 15 m' odstąpię. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 37847g.
Bydgoszcz! Zamienię mie 
•Sikanie 2*/s-pokojowe, ku­
chnia, łazienka —• na po­
dobne lub pokój z kuch­
nią tylko samodzielne w 
Poznaniu — okolicy. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Grun 
waldzka 19 dla 37797g.
'Zamienię pokój z kuch­
nią samodzielne na dwa 
luli ]'/» pokoju samodziel 
nego. Dąbrowskiego 90 
m. 16, od godz. 15—18.

37348g 
2 pokoje, kuchnia, współ 
ny korytarz zamienię na 
kawalerkę. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 37361 g.
Wrocław! 21/» pokoju, ku- 
chnja, łazienka zamienię 
na pokój z kuchnią' sa­
modzielne w Poznaniu. 
Oferty: Marchlewskiego 
32b m. 11, Poznań. 373G4g
Zamienię samodzielny po 
kój z wygodami w Gdań 
sku na podobny w Po-! 
znaniu. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 37365g.
Zamienię pokój, kuchnią, 
łazienką, samodzielne na 
równorzędne mieszkanie 
dwupokojowe. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka N dla 37369g.

Kupię 2—4 pokoje, kuch­
nia wyłączone w Pozna­
niu lub domek wolny do 
120.000 zł. Józef Lubiński, 
Grobla 19 m. 8, u pp. 
Mostowskich. 37375g
Zamienię mieszkanie 3- 
pokojowe, kuchnią, ła­
zienką ,telefonem, nowe 
budownictwo — na dwa 
mniejsze mieszkania — 
najchętniej w nowym bu ■ 
downictwie. Oferty Biu- : 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 37 380g.
2'/s pokoju, łazienka, ku­
chnia samodzielne żarnie 
nię na mniejsze. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 37384g.
Garaż dla motocykla od- 
dam w dzierżawę przy 
ul. Grunwaldzkiej. Ofer-, 
tyt Biuro Ogłoszeń. Grdn 
waldzka 19 dla 37385g.

Samodzielne dwupokojo­
we wygodne mieszkanie, | 
IV piętro — zamienię na i 
samodzielne jednopoko- ' 
jowe, do II piętra. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun 
waldzka 19 dla 37388g.
Pokój z kuchnią, w no­
wym budownictwie z do- 
zorstwem zamienię na po­
dobne bez dozorstwa. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
3"395g.____________________  
Przyjmę pana na pokój. 
Oplata z góry za rok. Ju- 
nikowo, Scinawska 80.

37442g

Nie ruch óiiiości

Sprzedam działkę 4900 ml 
z budynkiem gospodar­
czym lub częściowo onar- 
kanioną. Wojciech Woż­
niak, Czerwonak k. Po­
znania, ul. Polna 2. 37446g

Sprzedam część 
dwa duże pokoje, 
nia, łazienka, ogi°d 
cowy - wyłączone, 
kupnie wolne, minuta u 
tramwaju cena 210.000 
Oferty Biuro OS*osz 
Gruńwaldzka 19 dla _ _
Sprzedam dom 
dzinny 18 drzew owoc 
jreych Starzyński, W 
sma, Żwirki 16. ’___
FÓbl^iska!
dom jednorodzinny (enWi 
tryczność, gaz, ia.,.eo- 
kanahzacja), budynek 
spodarczy, Saraz’-dobny 
lub zamienię na P 0
w Gnieźnie- Cal -u
kupnie wolna. oferAmz- 
ro Ogłoszeń, Giunw' 
ka 19 dla 37402g.^____
Gospodarstwo rolne 3 | 
oraz 1 ha łąki spr^ 
właściciel. Wójcie?
sarek, Broniszewice,^.^ 
Pleszew. __ _____
Sprzedam dwie 
ogrodnicze po J .j-es Poznań-Pokrzywno *szen 
wskaże Biuro ys jja 
Grunwaldzka .
37471g.

posiać' 

roz^16 ze pozna panią,, dziee-
dzioną, może by“.nniałny- 
kiem. Cel matryn/0" eIi, 
Oferty Biuro dla 
Grunwaldzka

______n-T na 
Samotny, przystoi- 
stanowisku P°z ^i^0' 
sympatyczną Pab‘ą’iat 4,)’ 
stu średniego ao 
z mieszkaniem, ^try- 
mile widziane, ce „juro 
monialny. °fe-rv3idzka * 18 19 
Ogłoszeń, Grunwaw 
dla 37371g.

POZNAŃ i PROGR. OGÓLNOP.:
18 — Telekonkurs dla dzieci, „Po­
dróż. po Polsce” — (K-ce); 18.40 —
Magazyn Satyryczny „Wielokro­
pek” — (W-wa); 18.55 — Ogólno­
polski program tygodnia — (W- 
wa); 19.10 — Program Tygodnia — 
(lok.); 19.20 — Wszechnica TV — 
„O Powstaniu Styczniowym rze­
czy mniej znane” — (W-wa); 19.50 
— „Dobranoc” — (W-wa); 20 — 
Dziennik (W-wa); 20.30 — Dra­
mat Williama Szekspira: „Tymon 
Ateńczyk” — (W-wa); 22.30 — Wia­
domości dziennika — (W-wa);


